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CHOJNICE, środa dnia 5. grudnia 1928 x. 


Tragiczny wynik procesu przeciwko zabójcy 
posła albańskiego w Pradze 


Podsądny zamordowany na sali sądowej 


Praga, 3. 12. Na dzień 30. listopada r. b. wyzna 
czony był początek sensacyjnego procesu przeciw 
ko albańskiemu, Algiviado Bebi, który w paździer 
niku r. ub. zastrzelił w praskiej kawiarni „Passa- 
ge* pierwszego posła Albanji w Pradze, Cenę Be- 
ga. Opinja czechosłowacka oczekiwała początku 
procesu z niezwykłem zainteresowaniem, nie prze 
czuwając oczywiście, jak tragicznie skończy się 
on dla młodocianego przestępcy. 

Sala sądowa Praskiego sądu okręgowego już 
na godzinę przed rozpoczęciem rozprawy była 
przepełniona. Przy stole dziennikarskim, obok 
przedstawicieli prasy miejscowej, zajęli miejsca 
korespondenci prawie wszystkich pism świato- 
wych. Wśród publiczności widać było przedstawi- 
cieli świata politycznego i dyplomatycznego. 
punktualnie o godz. 9.30 na salę wprowadzono o- 
skarżonego. - Wyglądał dobrze, ubrany był po- 
rządnie. Na pytania, zadawane mu przez przewo- 
dniczącego, odpowiadał łamanym językiem czes- 
kim, mocno zakrapianymi słowami serbskiemi, 
— lub też mówił po włosku, a słowa jego tłumo- 
czone były przez przysięgłego tłumacza. Mówił 
cichym, spokojnym głosem, dość żywo przytem 
gestyklując. r 

Na ławie obrońców zasiadł, obrońca oskarżo- 
nego, dr. Kersch oraz zastępca prawny rodziny 
zamordowanego posła, dr. Josifko. 

Po wylosowaniu przysięgłych, prezydent są- 
du zagaił rozprawę sądową przemówieniem, skie 
rowanym do przysięgłych, przypominając im obo- 
wiązki, jakie wzięli na siebie, zasiadając na ławie 
przysięgłych. Następnie wezwano świadkow, 0- 
gółem 10 osób, które z wyjątkiem konsula albań- 
skiego, obecnie były w foyer kawiarni „Passage“ 
w chwili dokonania zamachu na Cenę Bega. Kie- 
dy świadkowie złożyli przysięgę, przewodniczą- 
cy w krótkich słowach przedstawił sądowi histor- 
ję rozwoju Albanji, podkreślając, iż kraj: ten w 
ciągu 4 lat (1920—1924) był widownią nie mniej, 
jak 7 rewolucyj. Następnie przystąpiono do od- 


, czytywania aktu oskarżonego. Dowiadujemy się 


z niego, że oskarżony Algiviado Bebi jest wyzna- 
nia prawosławnego, że urodził się dnia 8. lutego 
1908 roku, chrzest święty otrzymał dnia 15 lute- 
go 1908 roku i że ostatnio był studentem Colle- 
gium di Monte Mario w Rzymie. Przytem okazu- 
je się, że daty podane, przez oskarżonego niezupeł 
nie zgadzają się z datami na dokumentach utrzę- 
dowych, bowiem według metryki Bebi miał się u- 
rodzić już w 1906 roku, chrzest święty zaś.miał 
otrzymać 5 lutego 1905 roku w kościele św. Mi- 
kołaja w Elbasan. 

Bebi zeznał na śledztwie pierwiastkowem, że 
czynu dokonał z pobudek politycznych. Oskarżo- 
ny był przeciwnikiem politycznym obecnego kró- 
la Albanji, Zogu I-go, oraz szwagra jego, zamor- 
dowanego Ceny Bega, który, zdaniem jego, za- 
wsze byli zdrajcami ojczyzny. Z aktu oskarżenia 
wynika dalej że Bebi na skutek braku środków 
zmuszony był w lecie 1927 roku przerwać swe 
studja w Collegium di Mante Mario, poczem wy- 
jechał do miasteczka rodzinnego Elbasano. Stam- 
tąd udał się do Białogrodu, gdzie zamierzał ubie- 
gać się o jugosłowiańskie stypendjum, które u- 
możliwiłoby mu kontynuowanie studjów. W Ju- 
gósławji spostrzegł, że wśród emigrantów albań- 
skich patrjotyzm wygasa, wobec czego postano- 
wił jakimś odważnym czynem wzniecić wśród 
swych rodaków nowy ogień entuzjazmu patrjo- 
tycznego. Przyszedł do wniosku, że najlepiej zrobi 
jeśli zabije Cenę bega. Zdecydowany plan ten wy- 
konać, pojechał niezwłocznie na Wieden do Pra- 
gi, gdzieś zatrzymał się w hotelu „Bałkan*. Kilka 
razy usiłował się dostać do Ceny bega, mieszka- 


jącego w hotelu „Passage“, ale nie miał szczęścia. 
W hotelu dowiedział się, że poseł albański spę- 
dza zazwyczaj wieczory w kawiarni, a było to dnia 
14 października, Cena beg przyszedł do kawiarni. 
Podsądny dla nabycia odwagi wypił trzy kielisz- 
ki koniaku i czekał. W pewnej chwili spostrzegł, 
że Cena beg wstał z miejsca. Pośpieszył za nim. 
Kiedy poseł znalazł się w garderobie, Bebi szyb- 
kim ruchem dobył rewolwer i oddał w kierunku 
swej ofiary dwa celne strzały. 


Z kolei przewodniczący zadaje oskarżonemu 
cały szeregpytań, dotyczących motywów zbrodni. 
Ku ogólnemu zdumieniu zmienia Bebi swe pier- 
wotne zeznania, twierdząc, że nie działa. z wła- 
snej inicjatywy. lecz w porozumieniu z biało4 
grodzką organizacją rewolucjonistów albańskich. 
W czasie śledztwa pierwiastkowego oskarżony nic 
podobnego nie mówił, Obecnie twierdzi, że pod- 
czas posiedzenia wspomnianej organizacji, któ- 
re miało miejsce w kawiarni „Ruski Car“ w Biało 
grodzie, postanowiono zamordować Cenę Bega i 
jako wykonawcę zamachu wylosowano podsąd- 
nego. Ponieważ wiedział, że w razie uchylenia się 
od obowiązku tego, czeka go śmierć z rąk przyja- 
ciół partyjnych, nie miał innego wyjścia, jak je- 
chać do Pragi i zamordować posła. Przewodni- 
czący nie daje wiary tym wywodom oskarżonego 
i zarządza 15-minutową przerwę. Jak tylko człon- 
kowie sądu opuścili salę obrad, z pośród publicz- 
ności wybiegł młody Albańczyk i, rzucając się na 
oskarżonego, którego właśnie wyprowadzano z 
sali, oddał w jego kierunku 7—8 strzałów rewol- 
werowych. Bebi, brocząc w krwi, runął martwy 
na ziemię, a zabójta, działając w najwyższem pod 
nieceniu, nie przestawał kopać i bić rewolwerem 
po głowie nieoddychającego już podsądnego. 
Strzelanina wywołała na sali sądowej niezwykłą 
panikę. Ludzie rzucili się ku wyjściu, kobiety 
mdlały. Na salę wkroczyła policja, wyprowadza- 
jąc przerażone kobiety i torując drogę osobom, 
które w ogólnem zamieszaniu nie mogły trafić do 
wyjścia. Tymczasem zdołano stwierdzić, że jedna 
z kul zraniła ciężko jednego z obecnych na roz- 
prawie dziennikarzy zagranicznych, mianowicie 
korespondenta pisma „Piccolo* z Tryjestu. Dwie 
kule utkwiły w stole prezydjalnym, jedna w sto- 
le ekspertów, reszta w podłodze. 


Sprawcę ohydnego morderstwa odprowadzo- 
no natychmiast na policję, gdzie poddano go szcze 
gółowym badaniom. Początkowo sądzono, że za- 
bójca jest członkiem organizacji rewolucyjnej i że 
zabił podsądnego za żdradzenie tajemnicy. Na 
policji okazało się, że zabójca nazywa się Ziu 
Wuczitern i jest narodowości albańskiej. Ze zna- 
lezionego w kieszeni palta paszportu wynika, iż 
urodził się w 1901 roku w Djakowicy, w Jugosła- 
wji. Paszport wydany był w Białogrodzie dnia 
26. listopada r. b. Na rozprawę sądową przy- 
szedł morderca w towarzystwie 5 Albańczyków, 
wśród których był również brat zamordaw. po- 
sła Ceny bego. Gani beg. Wuczitern jest służącym 
Gani bega, prawdopodobnie więc działał z jego 
wiedzą, jeśli nie na jego bezpośredni rozkaz. Gani 
bega niezwłocznie aresztowano i oddano do dy- 
spozycji sędziego Śledczego. 

Wiadomość o nowym mordzie politycznym 
lotem błyskawicy rozniosła się po całej Pradze. 
Przed gmachem sądu okręgowego zaczęły groma- 
dzić się tłumy ludzi żywo rozprawiając. na temat 
dokonanego w przybytku sprawiedliwości zabój- 
stwa. Policja oczywiście nikogo nie wpuszcza do 
wnętrza, d kto posiada specjalną, uprawniającą 
go do tego legitymację, musi uprzednio poddać 
się rewizji osobistej. 


Biańom wachód 7.57 zasłeód 15.14 
Estężyca wschód 25,61 rack. 12.58 


Wielka afera węglowa 
na stacji kolejowej w Jarosławiu. 

Jarosław, 3. 12. W Jarosławiu obiegały dłuż- 
szy czas pogłoski, że w składach węgla na dworcu 
kolejowym można nabywać węgiel rozmaitego ga 
tunku po cenach niższych niż w handlu. 

Samobójstwo jednego z funkcjonrjuszy og- 
rzewalni kolejowej w Przemyślu, popełnione w 
lipcu br. naprowadziło na ślad wielkiej afery. 
Zarządzone dochodzenia ujawniły wielkie nadu- 
życia na szkodę skarbu państwa, skutkiem czega 
zawieszono w urzędowaniu naczelnika ogrzewal- 
ni kolejowej w Jarosławiu p. Korasza. Śledztwo 
uznało za potrzebne aresztowanie powyższego, a 
nadto dyr. ogrzewalni Riehla, oraz kilkunastu niż 
szych funkejonarjuszy. W związku z tem aresz- 
wano 30 furmanów, którzy skradziony węgiel roz 
wozili do sprzedaży. 

Śledztwo w tej sprawie, zataczającej szerokia 
kręgi nie jest jeszcze ukończone, ponieważ prze- 
słuchuje się świadków, których ilość dochodzi do 
tysiąca. Jak dotąd stwierdzono, szkoda skarbu 
państwa wynosi 25 tys. ton węgla. 

Znamiennym jest, że funkcjonarjusze w afe- 
rę wmieszani, czynili luksusowe wydatki i żyli 
na szeroką skalę, a jednak nie wzbudzili podejrze 
nia. Śledztwo prowadzi komisarz p. Wysogląd. 


Prezes sądu sowieckiego 
szantażysta i gwałciciel. 

Moskwa, 4. 12. Donosżą z Astrachania, iż za- 
kończył się tam proces wytoczony miejscowemu 
prezesowi sądu oraz trzem urzędnikom sądowym, 
i kilku urzędnikom magistratu. 

Oskarżonym dowiedziono szereg przestępstw 
jak wymuszenia w stosunku do kobiet, łapówki 
oraz w dwóch wypadkach gwałt seksualny. Prze- 
wodniczący sądu, przeciw któremu rozprawa. do- 
starczyła najbardziej obciążających wyników 
skazany został na 10 lat więzienia, pozostali oskar 
żeni otrzymali 10 wzgl. 8 lat. więzienia. Pozatem 
przewodniczącemu odebrano prawo piastowania 
urzędów sowieckich. (Inne może piastować!! Ła- 
dna sprawiedliwość! Przyp. Red.). 


Nareszcie Europa powie: 
„Polskie kury niosą dobre jaja“ 

Z dniem 1 stycznia 1929 r. zacznie obowiązy- 
wać cło wywozowe na jaja w wysok. : zł. 200 od 
100 klg. 

Zwolnione od eła będą jaja 1) przeznaczone 
do własnego użytku do 50 sztuk, 2) wywożone 
przez przedsiębiorstwa zarejestrowane stosownie 
do przepisów o uregulowaniu wywozu jaj zagra- 
nicę, 3) wywożone przez producentów i ich orga- 
nizacje za pozwoleniem Min. Skarbu. 

Cło to będzie miało niezwykle korzystne na- 
stępstwa dla olbrzymiego eksportu jaj z Polski. 
Dotychczas wywoził, kto chciał i jak chciał. 

Marny towar i niesumienność eksporterów 
pociągnęły za sobą obniżenie cen na towar polski, 
który uzyskuje zaledwie 60 proc. tej ceny, jaką się 
płaci za jaja duńskie. 

Ponieważ producenci i ich organizacje moga 
wywozić jaja bez cła, dotknie więc ono w pier- 
wszym rzędzie niesumiennych kupców, któzy nie 
będą w stanie utrzymać się przy konkurencji. 

Producent, który ponosił dotychczas na 
swym towarze poważne straty, obecnie będzie 
miał zwiększone wpływy, które w całości wpłyną 
do jego kieszeni. Ze przyczyni się to znakomicie 
do rozwoju hodowli drobiu, o tem nie trzeba mó- 
wić. A nadto towar polski poprawi zagranicą 
swą złą dotychczas reputację i stanie do konku- 
rencji znajlepszym materjałem zagranicznym. 

80 ofiar trzęsienia ziemi 


Buenos Alres, 4. 12. Wiadomości otrzymane z 
Sant Jago de Chili potwierdz., iż trzęsienie ziemi, 
jakie nawiedziło miasto Talca, spowodowało 
śmierć 80 ludzi. Setki rannych umieszczono w 
szpitalach. W Talca ogłoszono stan oblężenia. 
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Stalin chciał nawrócić Trockiego 7 ? 


Sensacyjne doniesienie o pobycie Trockiego w Moskwie 
i odrzuceniu ugody. 


Londyn. 3. 12. „Times“ donosi z dobrze poin- 
formowanego źródła, że w ostatnich dniach paź- 
dziernika pozwolono Trockiemu opuścić miejsce 
wygnania w Azji centralnej, dokąd jak 
wiadomo wygnany został przez Stalina, oraz przy 
bycie do Moskwy, ponieważ miano zamiar Troc- 
kiego namówić do zaniechania dalszej opozycji 
przeciwko obecnemu rządowi na Kremlu. 

Trocki miał za to otrzymać pozwolenie osie- 
dlenia się na Krymie lub Kaukazie. Osoby, które 
widziały Trockiego w Moskwie, oświadczają, że 
wyglądał faktycznie niezdrowo, jednak moralnie 
nie jest złamany i stanowczo odrzucał wszelkie 
propozycje Stalina. 

Wobec uporczywego odrzucania ` wszelkich 
propozycji, został Trocki ponownie zesłany do 
Alma Ata, miejscowości leżącej na pograniczu 
chińsko-turkiestańskiem. 

Jak Stalin przyskrzynił testament polityczny 
Lenina. 

Niemałą sensację obudziła przed rokiem wia 
domość o śmierci tow. Joffego, spowodowanej rze 
komo atakiem apoplektycznym, a później jak się 
okazało zamachem samobójczym. Joffe to jeden 
z najwybitniejszych, który odegrał pierwszorzęd 
ną rolę w polityce zagranicznej Sowietów, gdyż 
prowadaził pertraktację pokojowe z Niemcami w 
Brześciu, a później z Polską w Rydze, później zaś 
był posłem w Berlinie, Tokio i Pekinie. 

Powód samobójstwa Joffego nigdy nie był do- 
statecznie wyjaśniony, dopiero rewelacyjna książ 
ka Trockiego, napisana i wydana drogą konspi- 
racyjną, której już poświęciliśmy osobny artykuł 
wyjaśnia tę tajemnicę. Oto Trocki cytuje list Jof- 
fego, napisany doń tuż przed samobójstwem . 


Pościg za agitatorem — 
wywrotowcem 


Lwów, 2. 12. Do Lwowa przybył z Warszawy 
przed paru dniami delegat centralnego komitetu 
komunistycznej partji polskiej Oskar Wysocki, 
który zamieszkał w hotelu „Sans souci“, przy ul. 
Szajnochy. 

Według wiadomości posiadanych przez poli- 
cję. Wysocki jako jeden z najbardziej obrotnych 
działaczy komunistycznych, miał zadzierżgnąć 
akcję osobno w gar. wojskowym we Lwowie. Po 
stwierdzeniu faktu, że przystąpił on istotnie do 
działań w tym kierunku policja oraz żandarmerja 
otoczyły we środę wieczór hotel „Sans souci“, ce- 
lem aresztowania Wysockiego. Pomimo czujnej 
inwigilacji zdołał on jednak uciec, nie wiadomo 
w jaki sposób. W pokoju zajmowanym przez Wy- 
sockiego znaleziono kompromitujące go papiery 
oraz bibułę agitacyjną specjalnie drukowaną dla 
wojska. Za zbiegiem rozpisano listy gończe. 


Pożar fabryki mebli 
w Warszawie. 

Warszawa, 3. 12. W czwartek o godzinie 2 po 
południu wybuchł groźny pożar przy ulicy Że- 
laznej 54. Stanęła w płomieniach fabryka mebli 
„Thonet i Mundus“. Na miejsce przybyły wszyst- 
kie cztery oddziały straży ogniowej, które przy- 
stąpiły do akcji ratunkowej. Akcja ratunkowa 
trwała do godziny 4. Straty znaczne, jednak do- 
tychczas nie ustalone. 

Pastwą płomieni padło około 3 wagony mebli 
W jednej z ubikacyj w czasie akcji ratunkowej 
strażacy natknęli się na magazyniera 65 letniego 
Fryderyka Neugebauera, dającego słabe oznaki 
Życia. Starca niezwłocznie wydobyto z dymu i 
wezwano pogotowie ratunkowe, przed przyby- 
ciem którego Neugebauer zmarł, wskutek udusze 
nia dymem. Przyczyny pożaru dotychczas nie zdo 
łano ustalić, najprawdopodobniej powstał on 
wskutek nieostrożnego zaprószenia ognia. W spra 
wie tej VI ty komisarjat policji prowadzi ener- 
giczne dochodzenia. 

Burza śnieżna na południu Eurepy 
o wielu rybakach brak wiadomości. 

Wiedeń, 3. 12. Donoszą ze Splitu, że na ca- 
łem wybrzeżu dalmackiem szaleje od dwóch dni 
niezwykle silna burza śnieżna. Śnieg pokrył wie- 
rzchołki gór i wyżej położone miejsca. Burza wy 
rządziła wielkie szkody, szczególniej w Splicie. 

Cały szereg barek rybackich znajduje się w 
niebezpieczeństwie. Wielu rybaków, którzy przed 
burzą wyruszyli na morze, nie powróciło. Zacho- 
dzi obawa, że zginęli oni w walce z rozszalałym 
żywiołem. 


Bezrobotny rzuca z rozpaczy 
kamieniami 


Wiedeń, 4. 12. Na parapet parlamentu wdra- 
pał się pewień mężczyzna i rzucił stamtąd 6 ka- 
mieni w okno salonu kanclerza Austrji, powodu- 
jąc rozbicie 4 szyb. Osóbnika tego aresztowano. 

Podał on, że jest szoferem bez zajęcia, że żyje 
w największej nędzy i że w ten sposób chciał 
zwrócić na siebie uwagę. Na szczęście w salonie 
kanclerza nikogo w tym czasie nie było. 


W liście przypomina że był „trockistą* i za 
to w ostatnich czasach odsunięto go od wszelkiej 
roboty politycznej. Tymczasem ciężko zachorował 
Lekarze z Centr. Komitetu stwierdzili bardzo cięż 
ki stan i oświadczyli, iż pomóc może tylko dłuż- 
szą kuracja zagraniczna. 

Gdy nastąpił ostrzejszy kurs wobec „opozycji 
zakazano aptece w Kremlu wydawania bezpłatne 
go lekarstwa Joffemu.Znalazł się w położeniu bez 
wyjścia. Choroba przybrała bardzo ostry charak- 
ter. Zjawili się znowu łekarze z Centr. Komitetu 
i oświadczyli, że będą leczyć Joffego w kraju, bo 
zagraniczna kuracja jest drogą, a Centr. Komitet 
więcej nie daje na kurację, niż tysiąc dolarów. Na 
wet krótkiego wyjazdu zagranicę odmówiono — 
po 27 latach pracy dla partji. 

Wyjścia nie było Joffe przypomina, że nieda- 
wno mu proponowano zagranicą 20 tys. dolarów 
za napisanie wspomnień, ale nie zechciał skorzy- 
stać, bo „Politbiuro“ kazało by oddać rzecz cen- 
zurze do przejrzenia. Cóż robić? Joffe stwierdza, 
że w takiej svtuacji jest zmuszony popełnić sa- 
mobójstwo. 

Wśród rozmaitych rewelacji nie „mniej cie 
kawą jest wiadomość o testamencie Lenina. Gdy 
przywódca bolszewików walczył ze śmiercią spo- 
rządził testament polityczny, w którym ostro kry 
tykuje politykę Stalina i zwraca uwagę, że w Ro- 
sji partja opiera się na dwuch klasach, mianowi- 
cie robotnikach i chłopach. Jeżeli nie dojdzie do 
porozumienia tychdwu warstw. Rosji grozi 
krach. Testament ten świadczy o dużej przenikli- 
wości jego autora. Oto po śmierci Lenina Stalin 
zamknął „leninowski* testament polityczny do 
szafy ogniotrwałej i oświadczył, iż żadnego „testa 
mentu“ niema. 

= | 
Organizacja młodzieży 
zachowawczo — narodowej 
istnieje także w Angjlji. 

Pierwszy minister Brytyjski p. Stanley Bal- 
dwin wysłał 19 listopada br. pismo z wyrazami 
zachęty i życzeń do organizacji młodzieży narodo 
wo-zachowawczej w Anglji p. n. Junior Imperial 
Leagne, w przeddzień jej wielkiej kampanji w kra 
ju, celem zdobywania zaciągu młodych. 

Organizacja ta powstała przed 20 laty, w r. 
1906, celem szerzenia wśród młodzieży znajomoś- 
ci spraw polityczno-narodowych, wychowywania 
młodzieży w dobrem rozumieniu obywatelskich 
praw i obowiązków (good citizenship), oraz zna- 
jomości Konstytucji Brytyjskiej i spraw Imper- 
ium. W zakres jej działania wchodzą sprawy po- 
lityczne, społeczne i wychowania fizycznego. W 
czasie wojny, w latach 1914 — 1916, działalność 
Ligi była zawieszona, natomiast 10.000 jej człon- 
ków padio na polach walk. Po wojnie, w r. 1919, 
rozpoczęła Junior Imperial Leagne nanowo swą 
działalność z tą zmianą, że dopuszczono także 
młodzież żeńską. Obecnie liczy ona 250 tysięcy 
członków, zgromadzonych w . 1500 oddziałach. 
Kampanja zaciągowa Ligi, celem dalszego groma- 
dzenia członkówtoczyć się będzie na przeszło 1000 
zgromadzeniach, nie licząc pochodów z pochodnia 
mi, objazdów motocyklami i samochodami itd. W 
zgromadzeniach będą brali udział także posłowie 
i przewódcy stronnictwa zachowawczego. 

Organizacja młodzieży zachowawczo-naro- 
dowej istnieje zatem na szerokich podstawach 
nietylko we Włoszech, jak się zwykle przypusz- 
cza, ale także w Anglji, a podobna jest u nas dzia 
łalność Obozu Młodych od niedawna tak pomyśl- 
nie rozwijającego się w Polsce. 
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Badanie onikan Michałka 


Warszawa, 3. 12. Wspominaliśmy już o tem 
że we wsi Michałów pow. zamojskiego kilkuna- 
stoletni uczeń kowalski Michałek w jakimś tran- 
sie wygłasza kazania, ściągające tłumy słuchaczy 
Ostatniemi czasy tłumy te urosły do kilku tysięcy 
dziennie. rozmaici aferzyści wyzyskują przy tej 
okazji przybyszów. W prasie ukazały się sprawo- 
zdania „specjalnych wysłanników“ nie było jed- 
nak dotąd badań poświęconych całej tej sprawy 
ani ze strony władz duchow nych, ani też lekarzy 
Z uznaniem też dowiadujemy się, że we środę ks. 
biskup Fulman wyjechał do Zamościa, by bliżej 
zbadać zjawisko w Michałowie. 
Zasługi zakonników koło 
cywilizowania 
narodów. 
Paryż, 4. 12. W związku z niedawnym otwar- 
ciem budynku pocztowego w stolicy Abisynji, 
Addis- Abeba, należy przypomnieć, że służbę pocz 
tową w tym kraju zorganizowali i wykonywali 
aż do roku 1908 misjonarze z zakonu 00. Kapu- 
cynów. 
W r. 1889 poczta Kapucynów działała między 
Obok, Djibuty, Harrar i Addis-Abeba. Urząd kur- 
jera cesarza Menelika i władz państwowych po- 
wierzony był „dobrej pieczy misji katolickiej z 
Harrar. W r. 1892 zorganizowano przy pomocy 
o0. Kapucynów systematyczną służbę pocztową 
Wr. 1899 kolej żelazna zastąpiła pracę wielbłą- 
dów i kurjerów pieszych na odcinku 34 a później 
105 klm. Aż do r. 1908 misjonarze koncentrowali 
w Harrar wszystką pocztę z wnętrza kraju i roz- 
syłali ją dalej trzy razy w tygodniu. W ciągu 16 
lat pełnili OO. Kapucyni służbę pocztowców ku 
wielkiemu zadowoleniu ludności. Za każdym ra- 
zem, gdy chcieli pozbyć się tej funkcji by z więk- 
szą swobodą oddawać się pracy misyjnej, w kraju 
podnosił się ogólny krzyk protestów. Wreszcie 
pod presją misji utworzono urząd poczmistrza 
świeckiego. Praca oo. Kapucynów odbywała się 
całkowicie gratis. 


O wychodztwie polskiem we Francji 


W paryskim „Journal des Debats“ na naczel- 
nem miejscu, p. Albert Petit, znany pisarz polity- 
czny, omawiając sprawę wyludnienia wsi fran- 
cuskiej i przypływu robotnika zagranicznego, 
mówi: 

— Niedostatecznie zwracano uwagę, w stosun: 
ku do robotników Polaków, ma ich przywiązanie 
do wierzeń i praktyk religijnych. Ci przybysze pol 
scy, którzy są odosobnieni po wsiach, czuliby się 
mniej obco. gdyby ksiądz z ich kraju i ich narodo 
wości przybywał od czasu do czasu do nich, przy- 
najmniej do czasu gdy nabędą znajomości języka 
swej nowej ojczyzny. Tam zaś gdzie są w więk- 
szej liczbie szkoła dwujęzyczna dawałaby nieraz 
zadowolenie uczuciom i potrzebom ludności, wy- 
dartej ze swego kraju, a z nowym jeszcze nie zży- 
tej. Tak się robi w Belgji. 

Głos ten jest jednym z objawów zrozumienia 
potrzeb wychodztwa polskiego we Francji. 


Walka z rakiem 


Dwa miljony złotych na kupno radu. 

Londyn, 3. 12. Anglik sir Otto Beit złożył za- 
rządowi szpitala „król Edward“ sumę 50 tys. szter 
lingów (przeszło 2 mil. zł.) na kupno radu, który 
ma być użyty do leczenia raka. 

Zarząd szpitala przyjął z podziękowaniem 
wspaniały ten dar i oświadczył, iż w ten sposób 
będzie*mógł przyspieszyć kurację tych chorych, 
którzy zmuszeni są czekać długo na swą kolej, po 
nieważ do tej pory szpital londyński rozporządzał 
bardzo nikłą ilością tego cennego pier WR 
który radykalnie tevi raka. 


Wśród mętów Noweśo Jorku 


Walki na śmierć i życie 


Nowy Jork, 3. 12. Od kilka miesięcy panują 
w N. Jorku stosunki, przypominające indyjską 
prerję. 

Oto doskonale zorganizowane szajki przemyt 
ników prowadzą ze sobą regularną wojnę, posłu- 
gując się przytem karabinami maszynowymi i 
pistoletami automatycznymi. 

Pierwszym wypadkiem, który zelektryzował 
Nowy Jork, było znalezienie w aucie trupa pe- 
wnego handlarza alkoholu i narkotykami, naz- 
wiskiem Jerge, dosłownie podziurawionego ku- 
lami. 

Policja wszczęła dochodzenia i doszła do re- 
zultatu, że sprawców morderstwa szukać należy 
pomiędzy przemytnikami alkoholu. Na tem je- 
nak skończyła się jej działalność. Męty Nowego 
Jorku, podziemna kraina zbrodniarży, jest tak 
zorganizowana. że policja jest wobec niej zupeł- 
nie bezsilna. 

Potem przyszła niespodziewana śmierć słyn- 
nego herszta bandytów i przemytników, Franka 
Yale. Tym razem udało się policji stwierdzić, że 
zamachu dokonała banda przemytników Caponi 
z Chicago i że chodziło o kwotę 20.000 dolarów, 
przy rozrachunku przemyconego alkoholu. 


między przemytnikami 


Na przedmieściach Nowego Jorku, w Mau- 
hattan, Brooklynie i Broux, padają codziennie 
strzały, noże są wciąż w robocie, a nigdy nie mo- 
żna dojść, kto jest właściwym sprawcą. Często 
znajduje się trupy w płonących autach. 

Z początkiem października wybuchła wojna 
pomiędzy przemytnikami piwa. Piwo to jest moc- 
no - nasycone eterem i powstaje po bardzo krót- 
kiej fermentacji. 

W Nowym Jorku przemycają dwa gatunki 
piwa; Jersy - bear i Nadel - bear. Agenci tych 
dwóch gatunków piwa zwalczają się wzajemnie 
bez litości. 

Dnia 5-go października Tony Marlow, prze- 
mytnik, padł przeszyty kulami przeciwnej partji. 

W tydzień potem zastrzelono Józefa Noa, sy- 
na przemytnika z Broux. Następną ofiarą był 
Ben Greenberg, do którego strzelano z dachu są- 
siedniego domu. 

Potem przyszła kolej na Michała Abatemarce, 
zamordowanego w chwili, jak wsiadał do samo- 
chodu. 

Sześć morderstw w trzech miesiącach — oto 
wynik wojny przemytników, przyczem policja 
gra tylko rolę widzów. 
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Zadusili dwie kobiety, 
poczem dom ze zwłokami spalili. 

Lwów, 3. 12. Wojewódzki urząd śledczy we 
„wowie zawiadomiony został we czwartek telefo 
iicznie o tajemniczej, potwornej zbrodni, popeł- 
jlionej w Pisarowie pow. sanockiego. 

W nocy ze środy na czwartek około godziny 2 
pybuchł tam pożar w domu Katarzyny Kalatyń- 
kiej, mieszkającej: wraz z córką 20 letnią Józefą 
la uboczu wsi. Pożar zdołali ugasić mieszkańcy 
vsi, którzy w czasie akcji ratunkowej zwrócili 
iwagę na dziwny fakt, że obie kobiety nie dawa- 
y znaku życia o sobie. 
| Po ugaszeniu ognia weszła policja do wnętrza 
lomu. Oczom przybyłych przedstawił się strasz- 
ly widok. Obie kobiety leżały martwe, głowy ich 
)yły okręcone chustkami. Stwierdzono, że niezna 
ty zbrodniarz zadusił matkę i córkę we śnie, po“ 
izem dla zatarcia śladów, podpalili dom. Zwłoki 
,jamordowanych były częściowo zwęglone: 

Policja trudzi się nad wyjaśnieniem motywów 
brodni albowiem nie stwierdzono rabunku, a 
przytem Kalatyńska miała opinję kobiety zupeł- 
ie biednej. Według przypuszczenia sąsiadów, 
tbrodnia popełniona została w związku z procesa 
mi sadowemi, jakie Kalatyńska prowadziła z 
krewnymi. 
Kobiety, stosujcie się do tego 

Trzeba umieć gotować, szyć 

cerować 
żeby dostać męża. 

Nowy Jork, 4. 12. W stanie Arizona -w Sta- 
hach Zjednoczonych wydanó ustawę, na mocy 
której każda kobieta pragnąca wyjść zamąż musi 

rzedłożyć poświadczenie, że zna się na kuchni 

le umie szyć, cerować, haftować... Pożądana jest 
również znajomość prania i prasowania oraz ra- 
thunków gospodarczych. Niewiasty, które nie bę 

(lą mogły wylegitymować się takiemi świadectwa 

pi, nie otrzymają zezwolenia na ślub. Władze 

Stanu Arizona twierdzą, że zaprowadzenie takich 

świadectw zmniejszy stanowczo liczbę rozwodów 

Gdyby tak u nas przeszczepiono ten zwyczaj z 
Arizony, to ciekawa rzecz: czy zmniejszyłaby się 
l4lość ślubów i czy wzrosłaby liczba dobrych gospo 

dyń i szczęśliwych małżeństw. 
45 górników zasypanych 
w kopalmiach złota 

"Moskwa, 4. 12. W kopalniach złota w rejonie 

Sretienska nastąpiło 'obsunięcie się mas ziemi. 


Zasypanych zostało 45 górników. Część z nich 1da 
się zapewne uratować. 
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Tyfus we Francji się szerzy 

Lyon. 3. 12. Epidemja tyfusu rozwija się w 
dalszym ciągu. W dniu wczorajszym zanotowa- 
no na nowo 83 wypadki zachorowań. Do tej pory 
liczba chorych wynosi 1500. 

Oświadczenie wielkiego uczonego ? 
Nauka nie sprzeciwia się poczuciu 
religijnemu 
Prowadzi ona do poznania Boga 

Paryż, 30. 11. Charles Maureau jeden z wybit 
nych chemików francuskich, prof. College de 
France, w liście do redakcji „Figaro“ w ten spo- 
sób przedstawia swoje nawrócenie: 

„Sądziłem zawsze, że nauka sprzeciwia się 
uczuciu religijnemu. Trawiony pragnieniem wie- 
dzy rzuciłem się z ochotą w objęcia nauki. Bar- 
dzó prędko zawierzyłem myśli, że nauka może 
rozwięząć wszelkie zagadnienia: byłem materja 
listą i mniemałem, że idea istnienia Boga i nie- 
śmiertelności duszy może być czemś dobrem dla 
nieuków, ale nigdy dla duchów istotnie wolnych. 

W rzeczywistości wiedziałem wiele, ale tego, 
co wiedziałem, nie przemyślałem, studjów swoich. 
nie pogłębiałem. Z biegiem czasu jednakże spo- 
strzegłem, że pewne problemy są o wiele bar- 
dziej skomplikowane, niż się to niegdyś wydawa- 
ło mi, 25-letniemu młodzieńcowi. W ten sposób 
zmuszony byłem do myślenia o wszechświecie i 
wówczas wszędzie znajdowałem przed sobą nie- 
skończoność. 

Nieskończoność! W tym wszechświecie, który 
jednocześnie jest wspaniałym w swej piękności. 
Rozważajcie to i podziwiajcie! I brońcie się, je- 
żeli możecie, przed uczuciem pokory wobec wiel- 
kości tego widoku, powiedzcie, czy nie czujecie 
się pociągnięci przez jakąś niezwalczoną siłę ku 
tajemnicy i czy nie zwycięża was idea Wszech- 
potężnej i Doskonałej Istoty, ostatniej Przyczyny 
i Prawodawcy wszechświata! 

"Taki byłrrozwój mojej myśli. Z początku wy- 
dawało mi się, że nauka i religja wyłączają się 
wzajemnie; potem, im bardziej wgłębiałem się w 
studja i badania, sprzeczności padały i uznałem 
za rzecz zupełnie naturalną wierzyć w Boga“. 


Zapłacili życiem za pracę pod 
ziemią 

Katowice, 4. 12. Onegdaj na kopalni „Pokój“ 
w Nowym Bytomiu przysypani zostali węglem 
górnicy Kasperek i Pająk. Po dwóch i półgodzin- 
nych poszukiwaniach wydobyto Kasperka z ob- 
ciętemi nogami, a w kilka godzin później martwe- 
go Pająka. 
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KROGNIKA MIEJSCOWA. 
EHOJNICE, dnia 4 grudnia 1928 r. 


Szczęść Boże Jubilatom! 


Techniczny kierownik drukarni „Dziennika Pomor- 
„jego p. Funke obchodzi w czwartek dnia 6 bm, 
rebrne gody małżeńskie, Sędziwemu Jubilatowi jak i jego 
ałżonce zasyłamy serdeczne „Szczęść Boże!“ 


Na biednych miasta Chojnic. 

Urzędnicy Celni z Chojnic złożyli w redakcji „Dzienni- 
ka Pomorskiego“ 16 zł. na rzecz biednych miasta Chojnic 
ww miejsce wieńca na grób ś. p. Ludwika Weltera, naczel- 
"nika ekspedycji towarowej dworca. Redakcja przekazuje 


otrzymane pieniądze do Magistratu na rece p burmistrza | 


Ddr, Sobierajczyka celem należytego ich użytku wzgl. roz- 
bdziału. Ofiarodawcom serdeczne ,Bóg Żapłać!* 


Konfiskata „Pommereler Tageblatt“. 
30 ub. m. starosta powiatowy w Tczewie zarzadził zaję- 
kie gazety „Pommerleller Tageblatt“ nr. 275 za umieszcze- 
ie notatki podburzającej ludność pomorską w związku 
przeniesieniem w stan spoczynku asesora starostwa choj 
jmickiego p. Iglera. 
| Zjazd Oświatowy T. C. L. na Pomorzu. 
Tegoroczny Zjazd Oświatowy na Pomorze, zwołany zo- 
tał do Pelplina (sala p, Zawadzkiego) na dzień 10 grudnia 
edług następującego programu: ' 
PRZED POŁUDNIEM: 
1) godz. 9 Msza święta w kościele parafjalnym, 
2) godz, 9.45 Otwarcie Zjazdu, wybór przewodniczącego 
i sekretarza, 
3) Referat ogólno-sprawozdawczy kierownika Sekre- 
tarjatu T. C. L. na Pomorze, o działalności Sekretar- 
jatu i komitetów. 
5) Dyskusja. 
5) godz. 12.30 Zwiedzanie Katedry i bibljoteki djece- 
| zjalnej. 
| 6) godz. 13.30 — 15 Przerwa obiadowa, 
PO POŁUDNIU. 
7) godz. 15 Referat X dr, Łęgi na temat: ,Regjonalizm 
w ramach T, C. L" 
8) Dokonanie wyboru 15-tu członków Rady Okręgowej 
T. C. L. na Pomorze. 
9) Wolne głosy. 
10) Zakończenie. 
Wszystkie organizacje oś'wiatowe, członków i sympa- 
tyków Towarzystwa Czytelni Ludowych, oraz wszystkich 
« którym chodzi o szerzenie zdrowej oświaty, uprasza się o 


* Niezny udział, 


) X praałat Dembek Prezes Rady Okręgowej T, C. L. 
1a Pomorze, (—) Nowiński Kierownik Sekretarjatu. 
Nowe dowody osobiste. 

W podpisie u ministra spraw wewnętrzych znajduje 
„Się rozporządzenie w sprawie paszportów krajowych t. zw, 
dowodów osobistych. Opierając się na ustawie, meldunkach 
i ewidencji ludności, minister upoważnia magistraty i 
organa gminne do wystawiania dowodów osobistych, 
stwierdzających tożsamość osoby. 
l Model dowodu składać się będzie z dwóch kartek w 


, formie książkowej. Na jednej stronie umieszczona będzie 


\ fotografja, na drugiej dokładny opis osoby, wiek, urodze- 

mie, imiona rodziców, ząwód itd. Cena paszportu 60 gro- 
szy. Obecne dowody osobiste nie zostaną skasowane. Posia- 
idacze obecnych dowodów nie mają potrzeby wyrabiać nó- 
(wych. Celem stwierdzenia obywatelstwa na nowych do- 
witch petenci będą się zgłaszać do urzędów administra- 
cyjnych. 


j 


Wprowadźmy w czyn ideę samowystarczalności. 
W związku ze zbliżającym się okresem zakupów przed- 
świątecznych, w czasie których handel ma dogodną sposo- 
bność do zapoznania szerokich kół publiczności z doborem 
towarów krajowych, Izba przemysłowo-handlowa w Byg- 
goszczy zwróciła się z apelem do kupiectwa miejscowego, 
by począwszy od 8 bm. wprowadzając w życie hasło samo- 
wystarczalności, dekorowała wystawy sklepowe wyłącznie 
towarami krajowemi, Okna wystawowe przy tej sposobno- 
ści winny przekonać szerokie sfery społeczeństwa, czynią- 
ce zakupy gwiazdkowe, iż handel tutejszy potrafi z je- 
dnej strony należycie zaspokoić wymagania publiczności, 
zaś z drugiej strony poinformować, że zbędne niejedno- 
krotnie jest nabywanie różnych towarów zagranicznych, 
gdyż w składach można znaleźć pierwszorzędny towar 
krajowy. 
Przyspieszenie waloryzacji Pożyczki Państwowej. 

Dzięki usilnym sttaraniom „Wierzyciela* Związku O- 
brony Wierzytelności Komisja Skarbowa Sejmu uchwali- 
ła na posiedzeniu w dniu 7 listopada b. r. przedłużenie 
terminu do składania podań o przerachowanie Pożyczek 
Odrodzenia do dnia 31 grudnia 1928 roku. W ten sposób 
cały szereg subskrybentów bedzie mógł uratować swe 
majątki. Napływ jednak nowych wniosków przedłuży zna- 
cznie konwersję pożyczek ze względu na wielkie przeciąże- 
nie Urzędu Pożyczek Państwowych aby ulżyć doli sub- 
skrybentów, skazanych nieraz na kilkalet..ie oczekiwanie, 
Związek Obrony Wierzytelności powołał do życia biuro po- 
nadesłaniem zł, 3 wyczerpujących informacyj, przygoto- 
wuje prawidłowe wnioski o przerachowanie, wyjaśnia 
wszelkie wątpliwości, zachodzące w toku  załatwianiał 
sprawy w Urzędzie Pożyczek i na specjalne zlecenie bada 
stan sprawy w Urzędzie Pożyczek Państwowych w War- 
szawie, 

Ponieważ długotrwałość przerachowania pożyczek jest 
wynikiem w wielkiej mierze braku znajomości ustawo- 
rad -rawnych, które udziela każdemu subskrybentowi za 
dawstwa waloryzacyjnego wśród wierzycieli, Związek a- 
peluje do wszystkich subskrybentów, aby korzystali z jego 
sumiennych i punktualnych usług i zamiast zarzucać U- 
rząd listami, informowali się w Poznaniu w biurze Związ- 
ku, ul. Fr. Ratajczaka 29. 

Listy bez znaczków pocztowych w kwocie zł, 3 zostaną 
bez odpowiedzi, 
ADO 


KRONIKA CZERSKA. 
Czersk, dnia 4.12. 28. 
Bójka przed kawiarnią. 

Ubiegłej niedzieli przyszło pomiędzy dwoma 
miejscowymi zawadjakami, i dwoma chojnicki- 
mi panami do kłótni, która zakończyła się bijaty- 
ką przed kawiarnią p. Wąckowskiego. Kres temu 
położyła policja, która jednego z nich przyare- 
sztowała. 

Kino na rzeczL. O. P. P. 

W dniu wczorajszym wyświetlany był w miej 
scowym kinie „Apollo* propagandowy film Ligi 
Obrony Powietrznej Państwa. Rzecz dziwna, iż 
przedstawienie nie było zareklamowane, tak iż 
mało kto o tem wiedział. Kto w tem ponosi winę, 
nie zdołaliśmy stwierdzić. Sala jednakże przepeł- 
niona była po same brzegi, przeważnie młodzie- 
żą, szkolną i poza szkolną. 


Przemysł drzewny rozwija się. 

Do szeregu tu już istniejących fabryk listew 
przyłączy się niebawem nowe przedsiębiorstwo 
przemysłu drzewnego. Mianowicie na początku 
przyszłego roku uruchamia miejscowy obywatel 
p. Szpręga wybudowaną przed niedawnym czą- 
sem fabrykę listew przy ulicy chojnickiej. Odpo- 
wiednie maszyny są już sprowadzone, a przedsię- 
biorstwo zakrojone jest na większą skalę i zatru- 
dniać będzie około 50 osób. 

Swe przedsiębiorstwo powiększył także mi- 
strz stolarski p. Mroczyński, który obok swej sto- 
larni wystawił wielki gmach dla fabrykacji mebli, 
w którym praca w niedługim czasie się rozpocz- 
nie. 
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KRONIKA TUCHÓOLSKA. 
Tuchola, dnia 3 grudnia 1928 r. 
Zebranie Z. O. K. Z. 

W sobotę wieczorem odbyło się w lokalu p. 
Marjanowskiego zebranie tut. oddziału Związku 
Obrony Kresów Zachodnich, a to w celu uczczenia 
rocznicy powstania listopadowego. W zebraniu 
był dość liczny udział, p. in. zauważyliśmy sta- 
rostę powiatowego p. Tollika. pow. insp. szkolne 
go p. Zdeka i innych. Obrady zagaił prezes Koła 
p. prof. Guss. Rzeczowo ujęty i treściwy referat 
wygłosił p. prof. Nowaczyk, mówił na temat pow- 
stania listopadowego i to dość wyczerpująco. W 
wolnych wnioskach omawiano szereg spraw. Po- 
między innemi omawiańo kwestję lokalu zebrań. 
Projektowano by zebrania oświatowe Koła odby- 
wały się w auli szkoły powszechnej, zaś zebrania 
czysto organizacyjne odbywać mają się w lokału 
p. Neumanna. Ostateczne załatwienie kwestji lo- 
kalu zebrań poruczono zarządowi Koła. 

Pożar stłumiony w zarodku. 

W sobotę wieczorem powstał pożar na podwó 
rzu p. Patzkowej. Mianowicie zapaliła się tam 
benzyna, a to jak się dowiadujemy wskutek nie- 
ostrożnego obchodzenia się z ogniem przy prze- 
lewaniu benzyny. Niebawem na miejscu wypad- 
ku przybyła straż pożarna która .zdołała pożar 
stłumić w zarodku, zatem pożar skończył się na 
strachu i chmurze dymu. 

Ze srebrnego ekranu. 

Miejscowy kinoteatr „Promień“ wyświetla w 
środę dnia 5 bm. o 8 wiecz. epopeję największej 
miłości w 14 aktowym dramacie pod tyt. „Brater- 
«stwo krwi“, Jest to film z życia francuskiej Legji 
Cudzoziemskiej, wzruszające dzieje 3 braci rzu- 
conych ręką losu do Francuskiej Legji Cudzo- 
ziemskiej, gdzie obok wykolejeńców pędzą życie 
najszlachetniejsi z pośród żyjących. Akcja filmu 
toczy się wśród palących piasków Sahary i w pa- 
łacach arystokracji angielskiej. 

Dodatkowe Targi Remontowe. 

W czwartek 6 bm. o godzinie 10 odbędzie się 
w, Pruszczu — Bagienicy tut. powiatu dodatkowy 
targ remontowy. 

Walka z gruźlicą — wykład o lotnictwie 

W czwartek dnia 6 bm. o godzinie 7 wiecz. 
wygłosi p. dr. Stawiński z Warszawy na sali „Bro 
waru“ wykład o gruźlicy i walce z nią. Po powyż- 
szym wykładzie wygłosi prelegent interesujący 
wykład o lotnictwie, urozmaicony wyświetlaniem 
filmu. Na opłatę kosztów pobierać się będzie 50 gr 
wstępnego. Obowiązkiem każdego obywat. i oby- 
watelki jest zaznajomić się ze sposobem zwalcza- 
nia tej najniebezpieczniejszej a stale rozpowszech 
niającej się choroby, zatem powinni wszyscy po- 
spieszyć na wspomniany wykład. A niemniej waż 
ny jest też wykład o lotnictwie. 

Zwolniony na własną prośbę. 

Z tutejszego urzędu pocztowego przeniesiono 
z dniem 1 grudnia br. 4 urzędników mianowicie 
p. Miernika jako Naczelnika Urzędu starej: Kisze- 
wy, p. Danczak do Czerska, p. Grzywiński do Lu- 
biewa oraz i p. Ligma prezesa Tow. Młodzieży Pol 
skiej w Nowej-Tucholi do Kotomierza k. Bydgo- 
szczy ostatni pracował gorliwie i sumiennie i dbał 
o rozwój tegoż towarzystwa, ustępuje on po 7 la- 
tach swej) służby na 11 miejsce służbowe z czego 
widać, że Dyrekcja Poczt i Telegr. czuwa nad swo 
imi urzędnikami ale niestety nie nad wszystę 
wimi bo mamy tu urzędników i urzędniczki, 
którzy pracują w jednym i tym samym urzędzie 
od 4 do 9 lat nie zmnieniając zaś swego miejsca 
służbowego a koniecznie jednak jest przenieść 
urzędników z jednego miejsca do drugiego przez 
co udoskonala się w pracy przechodząc wszelkie 
klasy urzędów. Coprawda nie jest to żadna przy- 
jemność być stale przeniesiony ale gdy każdy u- 
rzędnikma równe uprawnienie to i powinień mieć 
w przeniesieniu. 


RUCH w TOWARZYSTWACH 


Wydział czel. stolarskich Zebranie czel. stolarskich 
kpa Senis dnia 4 12. o godz, wieczorem w lokalu pana 
ocha. 
, Zebranie Tow. Powst. i Wojaków odbędzie się w środę 
oai 5 grudnia b. r. o gods. 19.30 (7.30 wiecz.) w salce P. 
ocha 
Udział wszystkich druhów konieczny, ' 
Wolność! (—) Morawski, prezes i por. rez. 

. Zebranie Żeńskiej Konferencji św. Wincentego odbe 
dzie się w środę 5 grudnia o godez. 5-tej w hotelu p. Kaletty, 
Porządek obrad: Przygotowanie gwiazdki dla ubogich. 

Uprasza o liczny udział Zarząd, 

„Stow. Katolickiej Młodzieży Męskiej. Dziś w wtorek 
dnia 4, 12. 28 o godz 8-mej wiecz. zebranie plenarne w 
szkole powszechnej Uprasza się o liczne przybycie. 
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Gotów Zarząd. 


„DZIENNIK POMORSKI“, dnia 5 grudnia 1928. 


Nr. 281 


ZŁOTE MEDALE Centrala Pianin 


na każdej wystawie 


Zmawcy kupują 


Zastępstwa @ o i aa 9 Bydgoszcz, 
Warszawa, Katowice, i ianina ne go ul. Pomorska 10. 
Lwów,Poznań, Gdańsk ` Telefon 17—38. 
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Wielka sprzedaż gwiazdkowa 


Płaszcze damskie i suknie, pulowery, suknie więzione, modne materjały 
wełniane i jedwabne, konfekcja męska i dziecięca, firany, dywany, chodniki. 
Bielizna damska i męska, trykotaże. 


02086 


Specjalną uwagę zwracamy na okna wystawne. 


JULIUSZ SCHREIBER, CHOJNICE 


Rynek 17 1-3 Telefon 48. 
Skład największego wyboru i dobrych jakości. 


Specjalną uwagę zwracamy na okna wystawne. 


206002668080 


Gospodarstwo 


42 morgj gliniastej zie- 
miZmorgiłąki,budynkť 


Hurtowy detaliczny skład papieru | przyborów piśmiennych „PROSZE. y Jako 
Bolesław Kloskowski S-ka! KINO NOWOSCI podarunki 


Tel. 238 Chojnice, ul. Gimnazjalna 2. Tel. 228 


poleca na nadchodzący sezon gwiazdkowy: 


Tapety w najnowszych deseniach, 


borty i złote listwy do tapet, papiery 
listowe w mapkach i kasetkach w bogatym 
wyborze, ozdoby choinkowe, torebki 
damskie, książeczki do nabożeństwa, 
obrazy, ramy do obrazów, kalendarze, 
pocztówki świąteczne i francuskie, albumy 
do pocztówek, kałamarze drzewne, mar- 
murowe, metalowe i szklane, zabawki 
dla dzieci, papiery kancelaryjne, koperty 
bibuły, papiery pakowe, pergaminy, ołówki i. t. d. 


Najkorzystniejsze źródło zakupu dla p. p. 
kupców, biur i urzędów. 
Wielki wybór eadeni nowo nadchodzących 
nowości. 2575 
Rzetelna baiia 


Najniższe ceny. 


We wtorek i Środę4 i5 bm. o godz. 8.15 


„Wielki superszlagier obeenego sezonu ! 


Brudne pieniadze ; 


(Song, Dziewczę Wschodu) 


Pierwszy wielki wschodni dramat w 12 akt, 
reżyserja jednego z największych realizato- 
rów: Richarda Eichberga: Role głó- 
wne kreują: genjalna Chinka Anna May 
Wong pełna czaru i kobiecości Mary Kid 
oraz Henryk George. Męty portowego 
miasta | Slepy żongler ! Wśród ostrza szty- 
letów | Nadludzkie poświęcenie ! Z nędzy 
i głodu do blasków i sławy ! Ostatni taniec 
wśród mieczów ! Koncert wzmocniowy | 


577 


Pomimo elbrzymich kosztów ceny zwykłe! 


golnzdhowe 


polecam : cytry z nutami 
do podkładania, skrzy- 
pce, piszezałki, dzwon- 
ki, instr. dla dzieci, pły- 
ty i wałki dla gramo- 
lonów, przybory do 
wszystkich instrumen- 
tów muzycznych, ra 
paracje. 576 


€. Grove, Chojnice, 


Cierpiacy 
na dolegliwości 


gospodarcze, murowa= 

ne masywne, 1 koń, 

3 krowy, świnie drób,. 
w pow. starogsrdzkim, 


cena 12,000 zł. 
1-9000 zł. 


na odpow. 50 gr. znaczek. 
Adres St. Jasnoch, 
2574 Chojnice 

ul. Dworcowa nr, 60. 


Ostrzegtimi 


przed kupnem mego wózka 
ręczn., skradzionego mi 30. 
11. br. z ul. Ramy, na rogu 
pl. Piastowskiego. 2573 
Poszkodowany 


zaliczka ` 


USZU 


jak przytępiony słuch, 
rwanie, strzykanie, 
szum itp. 
żąda prospekt 2564 
t-my „Herba“ Poznań 5 
Zwierzyniecka 1. 


Antoni Lepak 
Prochowa 5. 


Lekcyj 


Oryginalne szwedzkie 
wirówki do mieka. 


ALFA-LAVAL 


Panienka poszukuje 


Pokój umeli posady 


i wynajęcia. 2570| jako uozennica języka polskiego 
były i są najlepsze. w składzie, D poszukuję. Oferty z poda- 
Poleeam ha 10 mies odplate. Warszawska 15 II, Zgłoszenia do eksp. edektyw niem ceny pod nr. 100 do 


z osobnem wejściem do 


Dzien. Pom. 2561 


prywatny 

załatwia dyskretne sprawy 
familijne, handlowe i inne 
ped gwaraneją 
Dyskrecja zapewniona 
Przyjmuje od godz. 11-do ślusarza 
12-tej przed południem. poszukuje zaraz 
2565 |Ul. Bworcowa 26. II plętra| A. Kosiedowski 
wejście na prawo. 2551 Gdańska 20. 


Ludwik Rasch | 


Bank Powiatowy, Chojnice Miejska Kasa Oszezędności, Chojniee, —  Teleieu 44. 


Rowery, maszyny 


eksp. Dzien. Pom. 2572 
de szycia, 


Szofera 


Przybłąkał się 


indyk. 


Reparasje 
wyłonują szybko i temło. 


J. Giersch, 


Plac św. Jerzego nr. 7. 


gma 
Pokój 
Odebrać można za zwrotem umeblowany 


kosztów. 2569| zaraz do wynajęcia, 
Szosa Kościerska 1. Młyńska 22, 


G dk biiż Proszę wszystkich © zwiedzenie mego składu 
wiaz = Z iza sie ! bez przymusu kupna. Wszystkie właśnie arty- 
kuły, które prowadzę, są najodpowiedniejszemi podarunkami świątecznemi o stałej 
wartości. Kim root ia zawczasu przekonać się o Jakości i wartości oferowanego towaru. 
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